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Tatrzańskie ścieżki

Jędrusiowi

Czas tobie się zatrzymał – mnie za szybko płynie – 
odkąd w ponadczasowej przebywasz krainie –
ziemianie pozostali, kiedy wspomną ciebie,
zgadują, czy z oddali na niebiańskim chlebie
spoglądasz jeszcze na tych, którzy z głębin duszy
chcieliby moce boskie i ludzkie poruszyć,
abyś podczas wędrówki poprzez szlak niebieski
choć pamięcią powrócił na swe dawne ścieżki.

(1986)
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I 

Pamięć

Gdy pozwolisz pamięci zwiędnąć – cóż zostanie
z twego morza bez szumnych fal – bez wysp szczęśliwych,
gdzie milczą gwiazdy zmarłe, choć promieniem żywym
ślad piszą, zanim zgasną w czarnym oceanie…

Czasem Bóg wspomni którąś w godzinie przedrannej;
wtedy jak we śnie wraca w świt, co jest już inny
i sieje cień nad rzeczką kraju lat dziecinnych,
by odejść, jak nadeszła… Cicho, niespodzianie.

Cienie, co po kolei w ciemną noc pierzchacie,
niechby wam, choć na mgnienie, wrócił dawne twarze…
Niech dłoń szorstką uczuję, głos niech szepnie: „Bracie…”

Zanim tym szlakiem dziwnym pójść sam się odważę – 
wtedy – dopóki w piersi jeszcze coś kołacze –
za wami, duchy moje, pójdę tropem marzeń…
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II  
Spotkanie z ciszą

(słuchając pieśni Franciszka Schuberta Du bist die Ruh)

Jesteś tu swym milczeniem – przy mnie jesteś ciszą…
Czasem jej pierś ściśnięta nie umie pomieścić…
Słucham, gdy mówi do mnie jak znajomej pieśni – 
jak świerk, gdy mu koronę ranny wiatr kołysze…

Smreki mi na tych ścieżkach szumem towarzyszą;
może nieraz w nim szybki krok twój zaszeleści…
Idziesz ze mną, a wtedy wiem, że pamięć nie śni – 
jak ptak czujna – bo ptaki cienie dawne słyszą…

Więc powraca myśl, krążąc ponad stare gniazda
jak siwy kruk, co tutaj nieme serce skrywa –
„nie martw się” – chce zakrzyknąć pewnie skalny gazda,

lecz tylko czarnym skrzydłem z góry mi pokiwa…
Wtedy nad szczyty leci wzrok, nad ciemne granie –
z twą ciszą, z twym milczeniem idę na spotkanie…
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